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    Opinie o książce

    AI dla ludzi i firmy


    Lektura obowiązkowa dla wszystkich wdrożeniowców i dyrektorów zainteresowanych poszerzeniem swojej wiedzy na temat sztucznej inteligencji i realizacją pełni jej potencjału tej technologii. Alexowi Castrounisowi udało się w przystępny sposób przedstawić złożone kwestie, które pozwolą organizacjom czerpać korzyści z AI.


    — Dan Park, były dyrektor generalny, Uber


    Alex Castrounis pomagał wielu organizacjom zmaterializować nadzieje pokładane w AI, zoptymalizować przynoszone przez jej wykorzystanie zyski i unikać pułapek mogących zagrozić powodzeniu takich projektów. W tej kluczowej książce dzieli się swoim doświadczeniem z nami wszystkimi.


    — dr Dean Wampler, wiceprezes zarządu ds. Fast Data Engineering, Lightbend


    Biorąc pod uwagę olbrzymi wpływ sztucznej inteligencji na wiele branż, niezbędne jest, aby kadra zarządzająca w takich przedsiębiorstwach nabywała fundamentalnego zrozumienia tej dziedziny, a właśnie ta książka go dostarcza.


    — David Bledin, dyrektor, Google


    Długo wyczekiwane studium tego, w jaki sposób zastosowanie sztucznej inteligencji zmienia ekosystem organizacji i życie ludzi stanowiących część tego ekosystemu. Podejście AIPB to fundament planu wdrożeniowego dla przedstawicieli firmy w każdym projekcie, który nastawia się na AI.


    — Mark Fetherolf, dyrektor ds. technologii, Numinary Data Science,

    współautor książki Real World Machine Learning (wyd. Manning)


    Dobrze zorganizowany, czytelny i nietechniczny przegląd zagadnień dotyczących sztucznej inteligencji i uczenia maszynowego. Serdecznie polecam tę książkę wszystkim osobom na stanowiskach kierowniczych w firmach oraz każdemu zainteresowanemu konsumentowi dążącemu do biegłości w tej ważnej dziedzinie.


    — Richard B. Noyes, anioł biznesu, były dyrektor finansowy,

    Astra Pharmaceuticals NA

  


  
    Przedmowa


    Inspiracje dla modelu i książki


    Po uzyskaniu (z wyróżnieniem) tytułu magistra matematyki stosowanej rozpocząłem pracę jako inżynier samochodów wyścigowych w rozgrywkach IndyCar i strateg wyścigów. W tym charakterze brałem udział w ponad 100 wyścigach na całym świecie, wielokrotnie uczestnicząc w Indianapolis 500. Kierowałem także działem dynamiki pojazdów i analizy danych w Andretti Autosport, przyczyniając się w ten sposób do wyników zespołu wyścigowego IndyCar złożonego z czterech aut.


    W amerykańskich profesjonalnych sportach samochodowych wygrana w Indianapolis 500 to najwyższy cel. Przyglądałem się zawodom Indianapolis 500 jeszcze w szkole średniej — jeśli nie było Ci to dane, to naprawdę jest czego żałować! To wydarzenie stanowi doprawdy wspaniały spektakl wyścigowy i największą jednodniową imprezę sportową na świecie. Sam tor jest największym pod względem pojemności obiektem sportowym na Ziemi (https://pl.wikipedia.org/wiki/Indianapolis_Motor_Speedway).


    Mój pierwszy sezon w charakterze widza, rok 1992, okazał się mieć najbardziej zaciętą końcówkę historii zawodów Indy 500. W tamtym roku Al Unser Jr. pokonał Scotta Goodyeara o 0,043 s! Tak niewiele! To mniej niż pół dziesiętnej sekundy przy wyścigu trwającym prawie trzy godziny, rozgrywanym przy średniej prędkości 350 km/godz. na dystansie ponad 800 km (czyli tyle, ile dzieli Warszawę od Monachium).


    Byłem pod tak wielkim wrażeniem, że wychodząc tego dnia ze stadionu Indianapolis Motor Speedway (IMS), obiecałem tym, którzy byli tam wtedy ze mną, że pewnego dnia będę pracował przy IndyCar. Reszta to już historia. Co więcej, zupełnie przypadkowo, moja wyścigowa kariera zaczęła się od pracy dla Ala Unsera Jr., właśnie tego kierowcy, który wygrał zawody Indy 500 w 1992 r. Dołączyłem do zespołu jako główny inżynier — asystent inżyniera Alana Mertensa. To on zaprojektował pojazd, którym Unser wygrał w 1992 r.!


    Rysunek P.1 przedstawia zdjęcie artykułu w magazynie „Racer”, który ukazał się po zawodach Indianapolis 500 w 2007 r., kiedy byłem inżynierem wyścigu i strategiem Daveya Hamiltona. Widać mnie po lewej, gdy świętuję zajęcie przez Hamiltona dziewiątego miejsca po starcie z dwudziestej pozycji. Zawody te stanowiły widowiskowy powrót Daveya do ścigania się po 23 operacjach, jakie przeszedł w celu rekonstrukcji nóg i stóp po przerażającym wypadku podczas Texas Motor Speedway w 2001 r.


    [image: ]


    Rysunek P.1. Artykuł na temat Indianapolis 500, który ukazał się w 2007 r. w magazynie „Racer” (przedruk za zgodą)


    W miarę jak rozwijała się moja kariera, zrozumiałem, że w sportach samochodowych na poziomie profesjonalnym konieczne jest nieustające i błyskawiczne wypracowywanie przewagi nad przeciwnikami. Ściganie się na takim poziomie wymaga olbrzymiej innowacyjności, ciągłej optymalizacji, perfekcji, zaawansowanej analizy trudnej do obliczenia wielości danych, żelaznej współpracy w zespole i umiejętności działania i płynnej adaptacji, często w zawrotnym tempie. Wszystkiemu temu towarzyszą duża presja i odpowiedzialność. Ostatecznie profesjonalne sporty samochodowe polegają na zwiększaniu precyzji rozeznania w kierowaniu pojazdem i zdobywaniu przewagi dzięki decyzjom, działaniom i wynikom osiąganym w najkrótszym możliwym czasie. W ten sposób bije się rekordy.


    Jako inżynier samochodów wyścigowych IndyCar i strateg wyścigów wykorzystywałem sztuczną inteligencję (AI), uczenie maszynowe i analizę danych w celu optymalizowania konfiguracji pojazdów i strategii wyścigowej dla zadanej kombinacji kierowcy, wyprofilowania toru (zamkniętego toru owalnego, drogowego, ulicznego itd.) i warunków (np. pogoda czy nawierzchnia toru). Wspierałem mój zespół w wielu zwycięstwach i zdobytych miejscach na podium, m.in. w historycznej wygranej w finale wyścigu Champ Car (kiedyś CART) w Long Beach w Kalifornii. Pracowałem bezpośrednio z wieloma wybitnymi kierowcami, m.in. z Michaelem Andrettim, Alem Unserem Jr., Jimmym Vasserem, Willem Powerem, Tonym Kanaanem, Danicą Patrick czy Ryanem Hunter-Reayem.


    Możesz się jednak zastanawiać, co to wszystko ma wspólnego z tą książką, podejściem, jakie chcę w niej spopularyzować, i sztuczną inteligencją w ogóle. Ano, wiele! Pozwól, że wyjaśnię.


    Po około dziesięciu latach spędzonych w motosporcie postanowiłem się zająć branżą technologiczną. Szybko zorientowałem się, że zupełnie jak w wyścigach firmy również nieustająco mierzą się z silną konkurencją. Nie minęło wiele czasu, zanim zrozumiałem, że to, co stanowi o przewadze na torze, jest także kluczem do działań przedsiębiorstw niezależnie od ich sektora operacyjnego czy wielkości. Chociaż definicja zwycięstwa może się różnić w zależności od firmy (np. uzyskanie określonego zysku i propozycji rozwojowych), to środki do jego odniesienia są takie same. Zarówno w zawodowym ściganiu, jak i w biznesie wygrywanie, a zwłaszcza ciągłe wygrywanie, wymaga utrzymywania przewagi konkurencyjnej, jaką jest zdolność określania, wdrażania i osiągania poziomów wydajności nieosiągalnych dla konkurencji.


    Z mojego doświadczenia zawodowego w sporcie i biznesie wynika, że przewaga konkurencyjna bierze się przeważnie z dwóch źródeł. Po pierwsze, w przypadku produktów z dowolnym interfejsem użytkownika (UI) przewagę konkurencyjną przynosi doskonały projekt interfejsu, zapewnienie optymalnych wrażeń użytkownika (UX) i dostarczenie funkcjonalności, które dają radość. Po drugie (moim zdaniem — ważniejsze), przewagę zapewnia posiadanie właściwych danych, opracowanie właściwej strategii na ich podstawie, wdrożenie tej strategii oraz ciągłe jej poprawianie i optymalizowanie z wykorzystaniem jeszcze większej liczby danych.


    Odkąd porzuciłem sporty samochodowe, korzystałem ze swojego doświadczenia z zakresu biznesu, analizy i zarządzania produktem, aby pomagać firmom różnej wielkości i wielu dyscyplin w czerpaniu zysków z innowacji technologicznych i cyfrowej transformacji, a także w budowaniu rewelacyjnych produktów opartych właśnie na danych. Poprzez wykłady i nauczanie starałem się przybliżać szczegóły i korzyści z przetwarzania danych i ich złożonej analizy.


    Jestem założycielem, prezesem i głównym konsultantem InnoArchiTech, firmy z obszaru doradztwa w zakresie danych i analizy, która pomaga dyrektorom i menedżerom decydować, co robić z posiadanymi przez nich danymi. Moim głównym celem jest wspieranie liderów biznesu w tworzeniu wizji i strategii wykorzystania ich danych oraz budowaniu rewelacyjnych produktów i rozwiązań opartych na danych. Jestem żywo zainteresowany rozstrzyganiem nieporozumień, jakie narosły wokół dyscypliny przetwarzania danych i złożonej analizy.


    Ta książka i podejście, jakie w niej prezentuję, opiera się na tych założeniach i moim blisko 20-letnim doświadczeniu. Przyświeca mi intencja kreowania lepszych ludzkich wrażeń i biznesowych sukcesów poprzez całościową innowację opierającą się na realizowaniu wizji oraz strategii przy wsparciu sztucznej inteligencji.


    Poruszanie się po książce


    Ta książka podzielona jest na cztery części. Część I wprowadza i uszczegóławia model AI dla Ludzi i Firmy (ang. AI for People and Business, AIPB), jego myśl przewodnią oraz zyski i składowe. Ta część kończy się nietechnicznym streszczeniem konceptów AI oraz uczenia maszynowego, a także przykładami realnych zastosowań i szans dla AI. Chcę, aby dzięki temu zrodziły się nowe pomysły i powstał kontekst niezbędny do tworzenia wizji i strategii wokół odpowiednich zastosowań i przypadków użycia sztucznej inteligencji.


    Część II poświęcona jest tworzeniu wizji AI. Rozpoczyna się ona od pogłębionej dyskusji na temat tego, po co wdrażać AI, po czym następuje definicja celów związanych ze sztuczną inteligencją dla różnych interesariuszy, takich jak firma, klienci czy użytkownicy. Następnie przyglądam się temu, czego ludzie potrzebują i chcą, oraz temu, jak przekuć to na znakomite produkty oparte na AI i lepszych wrażeniach użytkowników.


    Część III dotyczy tworzenia strategii AI. Koncentruje się ona wokół pojęć takich jak innowacja naukowa, gotowość i dojrzałość względem sztucznej inteligencji oraz wokół zasadniczych rozważań na temat sukcesu w działaniach z AI. Warto skorzystać z tych koncepcji podczas wykonywania wyznaczonych poprzez model AIPB szacunków w celu stworzenia strategii pozbawionej luk i odpornej na najczęstsze problemy, a także zbudowania rozwiązania dopasowanego do przyjętej wizji AI.


    Część IV zamyka się rozważaniami na temat potencjalnego wpływu sztucznej inteligencji na miejsca pracy, uwagami podsumowującymi oraz prognozą na przyszłość AI ze szczególnym uwzględnieniem oczekiwań i zagrożeń.


    Zapraszam do zajrzenia na stronę https://aipbbook.com, gdzie znajdziesz najnowsze informacje i materiały na temat AIPB. Dziękuję, że zainteresowałeś się tą książką! Mam nadzieję, że jej lektura będzie przyjemnością!


    Podziękowania


    Chciałbym podziękować Tobie, Czytelniku tej książki. Pisanie jej było wielkim i trudnym przedsięwzięciem, które warte było wysiłku tylko, jeśli czytając te strony, nauczysz się czegoś nowego i wartościowego.


    Pragnę podziękować Alanowi Mertensowi i Chrisowi Mowerowi za podjęcie ryzyka i zatrudnienie nieznanego i stosunkowo niedoświadczonego inżyniera samochodów wyścigowych i stratega wyścigów. To dzięki nim miałem okazję pracować i mierzyć się z najlepszymi zawodowcami w motosporcie, podróżować po świecie, spotykać największe osobowości historii sportu i przeżywać radość zwycięstwa niedającą się ująć w słowach. Wszystko to przyczyniło się do mojego sukcesu po odejściu ze świata sportów samochodowych.


    Dziękuję także wszystkim nauczycielom, ekspertom, kolegom i mentorom, którzy pomagali mi w mojej zawodowej podróży. Ludzie, którzy dzielą się wiedzą i doświadczeniem, aby inni mogli z nich skorzystać, z pewnością sprawiają, że świat staje się lepszy.


    Serdeczne podziękowanie kieruję też do Matta Mayo za to, że był wspaniałym współpracownikiem i skontaktował mnie z Marsee Henon.


    Wyrazy wdzięczności należą się także recenzentom mojej książki, Beth Partridge i Mattowi Kirkowi. Oboje dali mi wiele bezcennych wskazówek i pomysłów, a dzięki ich pomocy moja książka stała się lepsza. Ponadto chcę podziękować wszystkim osobom, których rzetelna praca i udane pomysły wspomniane są w tej książce, oraz tym, którzy służyli mi radą podczas pracy.


    Serdeczne dzięki także wszystkim po stronie wydawnictwa O’Reilly Media, z którymi co prawda bezpośrednio nie współpracowałem, ale których wkład był niezbędny, by powstała ta publikacja. O’Reilly Media pragnę także podziękować za wydanie mojej książki. Przeczytałem wiele publikacji wydanych pod tą marką, uczestniczyłem w wielu konferencjach, korzystałem z ich zasobów do nauki online i jestem ich wielkim fanem. To zaszczyt zobaczyć swoje nazwisko obok marki O’Reilly Media.


    W wydawnictwie szczególnie chciałbym podziękować Marsee Henon, która przedstawiła mi Mike’a Loukidesa, mojego opiekuna w oficynie. Dzięki także Tobie, Mike! Dziękuję również Nicole Tache z O’Reilly Media za możliwość podzielenia się moją wizją tej książki, dostarczenie mnóstwa świetnych pomysłów i pomoc w zrealizowaniu szansy, jaką była ta książka. Wyrazy uznania dla Nicole także za jej pracę redakcyjną, dzięki której miałem okazję wprowadzić szereg cennych poprawek.


    Dziękuję wszystkim członkom zespołu produkcyjnego w O’Reilly Media, którzy pracowali nad tą publikacją, zwłaszcza Rebecce Panzer i Nan Barber. Pragnę też podziękować Bobowi Russellowi za jego doświadczenie w zakresie przygotowania tekstu do druku.


    Szczególna wdzięczność należy się mojemu redaktorowi prowadzącemu, Jeffowi Bleielowi za wszystkie jego pomysły, poprawki i znoszenie głośnej muzyki oraz odgłosów ekspresu do kawy w czasie naszych spotkań, gdy pracowałem z różnych kawiarni. Najwięcej zawdzięczam mu jednak jako wspaniałemu współpracownikowi i osobie, której pomoc uczyniła tę książkę o wiele lepszą.


    Pragnę także podziękować Kate Shoup, bliskiej przyjaciółce i tak jak ja autorce. Jej olbrzymie doświadczenie pisarskie i redaktorskie były nieocenione. Kate jest też wybitną gospodynią wyścigów. Dziękuję wszystkim moim dobrym przyjaciołom, którzy wspierają mnie całe życie.


    Szczególne słowa podziękowania należą się mojej rodzinie i bliskim, którzy darzą mnie nieustającą miłością i wsparciem. W szczególności chcę podziękować Nancy i Richardowi Noyesom oraz Lourdes i Alainowi Weberom za ich zainteresowanie, słowa pociechy i motywację podczas pisania. Richardowi dziękuję zwłaszcza za natychmiastową gotowość do recenzowania mojej pracy i dzielenie się mnóstwem użytecznych komentarzy i rad.


    Wreszcie książkę tę dedykuję mojej ukochanej żonie Stephanie oraz mamie — Lindzie. Mojej mamie muszę podziękować za niegasnącą miłość, wsparcie i poświęcenia, jakich dokonywała dla mnie przez całe moje życie. To oraz waga, jaką przywiązywała do edukacji, a także do tworzenia sobie wielu szans rozwoju walnie przyczyniły się do osiągnięcia tego, czym mogę się teraz cieszyć. Na koniec chciałbym podziękować mojej żonie za jej gorącą i niezachwianą miłość, wsparcie i cierpliwość zarówno w okresie pisania tej książki, jak i we wspólnym życiu w ogóle. Jej inteligencja, wyobraźnia i pomoc upiększają wszystko, co robię. Bez niej ta książka nigdy by nie powstała.

  


  
    Część I

    Model AI dla Ludzi i Firmy


    Sztuczna inteligencja (ang. artificial inteligence, AI) jest narzędziem potężnym, ekscytującym i zmieniającym dotychczasowy paradygmat prowadzenia biznesu. W ostatnich latach opanowała nas prawdziwa gorączka AI, która spowodowała, że sztuczna inteligencja jest na ustach wszystkich, chociaż niewielu rozumie mechanizmy jej działania i wykorzystania.


    Czy kiedykolwiek zadawałeś sobie któreś z poniższych pytań?


    
      	Czym jest sztuczna inteligencja? Jaką dodatkową wartość wniesie do mojej firmy? Jakie zalety ma dla moich klientów, użytkowników czy choćby dla mnie?


      	Jak stworzyć wizję i strategię odnośnie do AI i wykorzystania danych w ogólności?


      	Skąd będę wiedzieć, że jestem gotów na wdrażanie projektów AI i jakim kwestiom powinienem poświęcić szczególnie wiele namysłu?


      	Jak określić konkretne szanse, przypadki zastosowań i wykorzystanie sztucznej inteligencji w mojej branży?


      	W jaki sposób zastosować AI do realnych problemów, których rozwiązanie zawiera się w moich celach?


      	Jak mierzyć powodzenie projektów AI?


      	Czym sztuczna inteligencja różni się od uczenia maszynowego, data science, sieci neuronowych i uczenia głębokiego?


      	Jakich danych używają aplikacje AI?


      	Jak w pełni korzystać z potencjału sztucznej inteligencji w sposób etyczny, bezstronny i zgodny z bieżącymi regulacjami prawnymi?


      	Czy istnieją jakieś ramy postępowania, które mogę zastosować, aby czerpać zyski z AI, a jednocześnie ograniczyć ryzyko i zapewnić sobie jak największe szanse na sukces?

    


    Ta książka jest dla Ciebie, jeśli odpowiedziałeś twierdząco na którekolwiek z powyższych pytań. Co więcej, dam Ci zawczasu wskazówkę odnośnie do ostatniego pytania. Odpowiedź na nie brzmi: „tak!” — to podejście nazywam Sztuczną Inteligencją dla Ludzi i Firmy (ang. AI for People and Business, AIPB), a jego prezentacja jest sednem tej książki. Postawiłem sobie za cel odpowiedzieć w niniejszej publikacji na powyższe pytania właśnie za pomocą AIPB. Ta książka traktuje także o innowacji, a jednym z jej celów jest pomoc kadrze kierowniczej i menedżerskiej w budowaniu wizji i strategii wspaniałych, odnoszących sukcesy produktów czy usług opartych na AI, które to produkty i usługi zapewniają nam lepsze wrażenia, a firmom duże sukcesy.


    Powiedziawszy to, witam Cię w części I tej książki. Rozpoczyna się ona od określenia tego, czym jest sukces w projektach AI i co utrudnia jego osiągnięcie. Następnie przechodzę do przedstawienia podejścia AIPB leżącego u podstaw tej książki. Omówienie to zawiera także wskazanie elementów wyróżniających AIPB, nadrzędne kierunki tego podejścia, jego mocne strony i strukturę.


    Ta część kończy się nietechnicznym streszczeniem konceptów AI i uczenia maszynowego oraz przykładami realnych zastosowań i szans dla AI. Chcę, aby dzięki temu zrodziły się nowe pomysły i powstał kontekst niezbędny dla tworzenia wizji i strategii wokół odpowiednich zastosowań i przypadków użycia sztucznej inteligencji.


    Część II poświęcona jest tworzeniu wizji AI, a część III — strategii.


    Zacznijmy zatem od sprawdzenia, jak smakuje sukces w projektach AI.

  


  
    Rozdział 1.

    Sukces a sztuczna inteligencja


    Ta książka jest dla Ciebie, jeśli jesteś dyrektorem lub menedżerem zainteresowanym wdrożeniem AI w swoich organizacjach. Ta książka jest dla Ciebie, jeśli chcesz dobrze zrozumieć, czym jest sztuczna inteligencja, dlaczego może ona zapewnić wartość dodaną w Twoim projekcie, jak identyfikować szanse dla AI oraz jak stworzyć i z powodzeniem wdrażać wizję i strategię AI.


    Zapoznanie się z tą książką powinno rozwiać wątpliwości oraz wyklarować nieporozumienia co do AI, a także dostarczyć Ci właściwych narzędzi, procesów i wskazówek do takiej weryfikacji, byś mógł zyskać niezbędne, dopasowane do Twojej sytuacji zrozumienie tego zagadnienia i zacząć wykorzystywać AI już dziś. Ta książka przysłuży się także wszystkim pracującym z danymi (np. analitykom danych) i każdemu, kto jest zainteresowany pogłębieniem swojej wiedzy na temat AI z punktu widzenia strategii biznesowej.


    Mam nadzieję, że ta książka i model AIPB, któremu jest poświęcona, odpowiedzą na Twoje pytania odnośnie do sztucznej inteligencji i będą cennymi drogowskazami w Twojej pięknej podróży w świat sukcesów z AI.


    Wyścig po sukces biznesowy


    Jak wspominałem w „Przedmowie”, nadrzędnym celem amerykańskiego zawodowego motosportu jest wygrana w zawodach Indianapolis 500. A podczas tego wydarzenia, kiedy może się stać dosłownie wszystko, dostarczona w porę zaawansowana analiza danych (np. historii wyścigów, odczytów sensorycznych, telemetrii, symulacji komputerowych, uwag kierowcy itd.) staje się kluczowa. Odkąd przestałem się zajmować inżynierią aut i strategią wyścigów w ramach IndyCar, a zacząłem się zajmować technologią, obserwuję, że to samo sprawdza się w biznesie. W czasach przetwarzania wielkich zbiorów danych i zaawansowanej analizy jedynie stworzenie i wdrażanie wizji korzystania z danych wraz z odpowiadającą jej strategią pozwalają wygrać.


    Podejmowanie decyzji wyłącznie na podstawie przeszłych zachowań, prymitywnej analizy i intuicji już nie przynosi efektów. Tak samo zgubna może być krótkowzroczność perspektywy rozwojowej czy utowarowienie technologii. Niestety nadal zbyt wielu przedsiębiorców nie wykracza poza status quo, a przecież coraz częściej to właśnie ci, którzy skutecznie wspierają swoje firmy analizą danych, odnoszą sukces. Do tych zwycięzców należą ci, którzy przeszukują dane pod kątem identyfikowania wzorców zachowań, trendów i pogłębionych wniosków w celu wsparcia procesu podejmowania decyzji, działań i zbierania wyników. Stosują do tego zarówno tradycyjną analizę, jak i tę wspomaganą technologicznie — ich połączenie przynosi najlepsze rezultaty.


    Używam tutaj pojęcia „zaawansowana analiza” w rozumieniu podobnym do zaproponowanego przez Gartnera (https://gtnr.it/2Rcb513): „Zaawansowana analiza to autonomiczna lub półautonomiczna inspekcja danych lub treści przy użyciu wysokospecjalistycznych technologii czy narzędzi (tradycyjnie wykraczających poza typowy wachlarz analityki biznesowej [ang. business intelligence, BI]) mająca na celu uzyskanie głębszych wniosków, dokonywanie przewidywań i konstruowanie rekomendacji”. Na techniki zaawansowanej analizy składają się sztuczna inteligencja, uczenie maszynowe i inne opisane w tej książce.


    Dane dają gigantyczną przewagę wtedy (i tylko wtedy), gdy wiemy, jak z nich korzystać. Wszystkie przedsiębiorstwa powinny zacząć myśleć o sobie jak o firmach specjalizujących się w danych i analizie, niezależnie od ich głównego sektora operacyjnego. Tak długo, jak procesujemy jakiekolwiek dane, ta zmiana sposobu myślenia będzie niezbędna do utrzymania przewagi nad konkurencją i zapewnienia sobie rosnącej zdolności czerpania zysków przez ludzi i firmy.


    Wiele firm zdaje sobie już z tego sprawę i desperacko szuka transformacji zorientowanej na informację i analizę. Niestety borykają się one z problemami zidentyfikowania obszarów, w których zastosowanie sztucznej inteligencji może mieć realne szanse powodzenia, określenia przypadków użycia czy stworzenia spójnej wizji i strategii.


    Przekucie pomysłu opartego na AI w przynoszący realne zyski projekt jest trudne i wymaga adekwatnych celów, właściwego przywództwa, doświadczenia i odpowiedniego podejścia. Niezbędne jest także wsparcie okazywane z poziomu kadry zarządzającej najwyższego szczebla. Wszystko to nazywam transformacją stosowanej AI. To o tej transformacji jest ta książka, a zwłaszcza model, jaki w niej przedstawiam. Celowo stosuję pojęcie „transformacja stosowana AI”, a nie „transformacja cyfrowa”, a rozróżnienie między nimi uważam za kluczowe. Wyjaśnię pokrótce dlaczego.


    Jesteśmy zasypywani terminami takimi jak „innowacja”, „transformacja” i „rewolucja”, często używanymi w bardzo szerokim znaczeniu. Pojęcie „transformacji cyfrowej” jest równie pojemne, a przez to jego sens może być trudny do uchwycenia. Nie zrozum mnie źle — pojęcie to i jego zamierzone znaczenie są wartościowe, a wiele firm z pewnością musi przejść właśnie taką cyfrową transformację. Niemniej oznajmienie, że Twoja organizacja potrzebuje cyfrowej transformacji, może zrodzić więcej pytań niż odpowiedzi. Do takich pytań należą: co to właściwie znaczy? Na jakie konkretnie technologie (np. AI, blockchain, internet rzeczy [IoT]) powinieneś się nastawiać? Którą z nich wdrażać jako pierwszą? Jak ustalić priorytety wśród wielu cyfrowych inicjatyw i celów? Jak cyfrowa transformacja ma się do Twoich obecnych aspiracji i w jakim stopniu im odpowiada? Ile to będzie kosztować i jak kształtuje się zwrot z inwestycji? Po jakim czasie możesz na niego liczyć?


    Wszystkie trzy słowa w zwrocie „transformacja stosowanej AI” mają szczególne i dobrze przemyślane znaczenie. Sztuczna inteligencja to koncept stosunkowo młody i wciąż w fazie rozwoju. Jest też na razie raczej rzadko wykorzystywana w komercyjnych aplikacjach. Z tych powodów często uważa się ją za twór czysto teoretyczny. Zwrot, który proponuję, ma podkreślić różnicę między AI w teorii a sztuczną inteligencją zastosowaną do prawdziwych przypadków użycia, bowiem to ta druga zyskuje teraz na znaczeniu. Słowo „transformacja” jest tu całkowicie na miejscu, a w kontekście AI oznacza zaprzężenie sztucznej inteligencji do generowania zysków bądź efektów nieosiągalnych innymi metodami lub zdobywanie wysokich wyników o wyższej wartości znacznie bardziej wydajnie pod kątem czasu i kosztów. W tym sensie w terminie „transformacja stosowanej AI” nie ma miejsca na niedopowiedzenia. Oznacza on wykorzystanie istniejących i powstających technik AI do tworzenia realnych rozwiązań zmieniających zarówno biznes, jak i ludzkie życie. Niezależnie od tego, czy dążysz do transformacji cyfrowej, czy stosowanej transformacji AI, potrzebujesz wizji i strategii. Model AIPB ma Ci pomóc w ich zbudowaniu, o ile Twoim celem jest transformacja stosowanej AI.


    Dlaczego projekty AI upadają?


    Jest wiele powodów, dla których inicjatywy AI mogą się okazać porażką. Jednym z nich jest fakt, że brakuje wiedzy na temat sztucznej inteligencji. Niewielu dyrektorów czy menedżerów naprawdę rozumie to, czym jest AI (https://tek.io/2XbQgZ0), jej obecny stan rozwoju, możliwości i wartości, jakie ze sobą niesie. Rzadko spotyka się zrozumienie tego, jakie są warunki powodzenia takich projektów, gdzie leży różnica między szumem na temat AI a jej rzeczywistością, jakie korzyści przynosi AI w odróżnieniu od innych form analizy czy choćby co odróżnia AI od uczenia maszynowego. Sztuczna inteligencja może przynieść olbrzymie zyski firmom, klientom, użytkownikom i pracownikom, ale nie zawsze wiadomo, jak właściwie ma to zrobić. Często trudno także wyszczególnić niezbędne dane, techniki, ramy czasowe, szacunki kosztów i nieuniknione kompromisy. Można też mieć wątpliwości co do tego, jak mierzyć sukces rozwiązań AI po ich stworzeniu.


    Firmom może również brakować właściwych danych, fachowców w dziedzinie zaawansowanej analizy, struktury organizacyjnej czy utalentowanych pracowników. Sztuczna inteligencja to dziedzina ściśle techniczna i wymaga pośredniczenia między zarządem a specjalistami z jej zakresu, za co przeważnie odpowiadają analitycy biznesowi i kierownicy projektów w przedsięwzięciach związanych z oprogramowaniem. Podobnie jak wśród kadry kierowniczej, tak i wśród analityków czy właścicieli produktu często trudno o pełne zrozumienie AI, co z kolei rodzi potrzebę tworzenia stanowisk menedżerskich koncentrujących się wokół zarządzania danymi, by uzupełnić braki — a to branża nowa i prawdziwe talenty są w niej rzadkością. Ponadto ponieważ jednostki zajmujące się danymi w wielu organizacjach są stosunkowo nowe, ich struktura (m.in. zarządzanie, raportowanie czy analiza funkcjonalna) bywa rozproszona. Co więcej te jednostki mogły nie wykształcić jeszcze optymalnego podejścia opierającego się na wspieraniu wewnętrznej zmiany, ciągłym dopasowywaniu i dopracowywaniu oraz zrozumieniu inicjatyw związanych z AI. Brakować w nich może także innych elementów niezbędnych w udanych projektach AI, np. ról, odpowiedzialności czy zasobów.


    Gdy kadra zarządzająca rozważa wyłożenie środków na inwestycję w technologie, słusznie interesuje się trafnym określeniem efektów końcowych, kosztów, czasu niezbędnego do momentu, gdy projekt zacznie się zwracać, samego zwrotu z inwestycji, czynników minimalizujących ryzyko i sposobu zarządzania nim (np. tendencyjność, przeoczenia informacji, brak zaufania konsumentów, legislacja związana z prywatnością i bezpieczeństwem). Kluczowa jest też decyzja co do tego, czy dane rozwiązanie tworzyć od podstaw, czy też kupić gotowe oprogramowanie z półki. W przeciwieństwie do tradycyjnych inwestycji w technologię (często będących częścią transformacji cyfrowej), takich jak stworzenie aplikacji mobilnej czy hurtowni danych, sztuczną inteligencję charakteryzują te same cechy co innowację naukową, m.in. wrodzona doza niepewności, jaka towarzyszy chociażby pracom badawczym.


    Sztuczna inteligencja to dyscyplina opierająca się na statystyce i prawdopodobieństwie, która szybko rozwija się zarówno na polu teoretycznym, jak i stosowanym. Może się okazać, że nie da się uniknąć pewnej niepewności związanej z projektami AI. Brak zrozumienia dla tego faktu lub niecelnie wymierzone oczekiwania co do takich projektów to kolejny z możliwych powodów porażki. Podobnie jak realizacja projektów AI poza podejściem zwinnym lub strategią lean bez poszanowania eksploracyjnej i eksperymentalnej natury AI. Odpowiednie wskaźniki powinny być odczytywane jako część szerszego modelu, dopracowanego ze szczególnym uwzględnieniem cech i zagrożeń charakterystycznych dla projektów AI. Tworzyłem model AIPB w nadziei, że pomoże on firmom uniknąć potencjalnych pułapek i osiągnąć maksimum sukcesu w takich przedsięwzięciach.


    Wreszcie tworzenie udanych rozwiązań opierających się na sztucznej inteligencji, a przynoszących zyski nie tylko firmie, ale też poszczególnym ludziom, wymaga wiedzy o tym, czego ludzie potrzebują i pragną. Przyda się także rozeznanie w tym, co czyni rozwiązania dobrymi, a wrażenia użytkownika ekscytującymi, ponieważ wiele z tych czynników będzie miało także zastosowanie w rozwiązaniach z dziedziny AI. Upraszczając, ludzie decydują się używać produktów, które są użyteczne, lepsze niż inne propozycje, dostarczają przyjemności w użytkowaniu, a co za tym idzie, kreują dobre odczucia. Rozwiązania z zakresu sztucznej inteligencji, którym uda się sprostać tym wymaganiom, odniosą sukces. Te, którym brakuje choćby jednego z nich, skazane są na porażkę.


    Dlaczego projekty AI odnoszą sukces?


    Inicjatywy związane z AI (w tym proces transformacji stosowanej AI) udają się wtedy, gdy osoby decyzyjne, takie jak Ty, starają się zrozumieć sztuczną inteligencję, zyski z niej, szanse, zastosowania i zagrożenia. Sukces jest także dla tych, którzy trafnie i jasno określili, po co takie inicjatywy podejmować, a motywacje te wpasowują się w cele jednostek i całej organizacji i mogą stanowić myśl przewodnią podejmowanych działań.


    Poza tym projekty AI kwitną przy w pełni wykształconej i właściwie uporządkowanej organizacji danych i analizy (w dalszej części książki zamieszczam pewne wskazówki co do tego). Mam tu na myśli kierownictwo, strukturę organizacyjną czy utalentowanych ludzi zajmujących strategiczne pozycje analityczne. Taka organizacja jest w stanie:


    
      	znaleźć i nadać priorytety propozycjom związanym z AI;


      	pomóc w planowaniu inwestycji w AI na poziomie całej firmy;


      	wspierać i promować wdrożenie AI;


      	właściwie wyznaczyć oczekiwania odnośnie do projektów AI;


      	zbudować wspólną wizję i strategię;


      	pokonywać trudności i przekonywać opornych;


      	przybliżyć dostęp do odpowiednich danych i analiz;


      	pomagać w nieustającym rozwoju umiejętności w zakresie danych i analizy;


      	wspierać i umacniać przejście z kultury podejmowania decyzji na podstawie przeczucia, danych historycznych czy prymitywnej analizy na podejście zorientowane na świadome przetwarzanie danych;


      	tworzyć, dostarczać i optymalizować rozwiązania oparte na AI.

    


    Ponadto te organizacje, w których wdrożenie AI się powiodło, są w stanie rzetelnie ocenić swoją gotowość i dojrzałość do tego typu zmian, określić braki i w uporządkowany sposób zaplanować strategię ich uzupełnienia. Takie firmy potrafią także przeanalizować najważniejsze elementy każdego projektu AI po kolei i wyznaczyć granice kompromisów, na jakie są w stanie pójść, by te projekty zrealizować. W ramach każdej realizowanej inicjatywy są w stanie ocenić problemy czy ryzyka i odnieść się do nich w sposób uporządkowany i całościowy. Udaje im się także trudna sztuka podejmowania właściwych i niezbędnych decyzji na przestrzeni całego czasu trwania projektu.


    Pracownicy firm kultywujących podejście do danych i analizy muszą być w stanie pracować interdyscyplinarnie i strategicznie współpracować z ekspertami ze wszystkich funkcjonalnych działów organizacji. Model AIPB proponuje listę ekspertów pracujących na przecięciu kilku dyscyplin, którzy muszą pracować razem na różnych etapach projektów AI, by zapewnić powodzenie takich przedsięwzięć.


    Stworzenie prawdziwego rozwiązania, które dostarcza zamierzone zyski, wymaga efektywnej sekwencji następujących po sobie faz, które model AIPB identyfikuje w kontekście projektów opartych na sztucznej inteligencji. Każda z nich ma swój rezultat, również opisany w ramach AIPB, a każdy z nich jest niezbędną składową udanych rozwiązań AI. Zrozumienie pojęć, o których mówimy, takich jak innowacja w nauce, zwłaszcza w kontekście AI, również przyczynia się do sukcesu.


    Wykorzystanie siły AI do zwycięstwa


    Ta książka poświęcona jest modelowi AIPB, który ma pomóc w znalezieniu odpowiedzi na zadane wcześniej pytania i osiągnięciu celów, jakie do tej pory przed Tobą postawiłem. Model ten jest poparty moim blisko 20-letnim doświadczeniem we wdrażaniu innowacji i scala oraz formalizuje strategie, podejścia i techniki, z których z powodzeniem korzystałem w mojej karierze zawodowej w pracy z firmami tak różnymi jak zespoły wyścigowe IndyCar, malutkie startupy i wielkie korporacje. Podsumowuje on także moje doświadczenie, moją wiedzę i wnioski odnośnie do tego, co sprawdza się najlepiej w biznesie, analizie, zarządzaniu produktem czy wdrażaniu innowacji w ogólności.


    Nazywam go modelem AI dla Ludzi i Firmy (AIPB), ponieważ szczególnie skupiam się na tworzeniu zyskownych rozwiązań AI kreujących lepsze wrażenia u ludzi i generujących przy tym sukces w biznesie. AIPB przysłuży się kierownikom i menedżerom dzięki swoim unikalnym i przemyślanym zasadom, zyskom, strukturze i podejściu. Jest to całościowe podejście do prowadzenia inicjatyw AI we wszystkim od dokonywania odpowiednich ocen wstępnych, przez tworzenie strategii i wizji AI, po budowanie, dostarczanie i optymalizowanie rozwiązań AI.


    Celem tej książki nie jest jednak przekonanie Czytelników, że AIPB to jedyny i najwłaściwszy model, który powinien wyprzeć wszystkie inne. Jak się wkrótce przekonasz, AIPB jest modułowym modelem wysokiego poziomu. Oznacza to, że w każdym indywidualnym przypadku Twój zespół powinien korzystać z takich strategii pomocniczych, które uważa za najlepsze (lub tych, które polecam, jeśli taka będzie Twoja decyzja).


    Wyjaśniając szczegóły modelu, jaki stworzyłem, miałem na celu podzielenie się z Tobą sposobem myślenia dającym szeroką perspektywę. Ma ona walczyć z niejasnościami i wątpliwościami, które narosły wokół innowacji i AI. Niezależnie od tego, czy skorzystasz z mojego modelu, sądzę, że poruszane tu tematy przygotują Cię do przemyślenia wykorzystania AI w swojej organizacji.


    W kilku najbliższych rozdziałach szczegółowo omawiam model AIPB. Reszta książki zawiera wszystko to, co każdy dyrektor czy menedżer powinien wiedzieć o sztucznej inteligencji na właściwym poziomie, ze szczególnym uwzględnieniem budowania wizji i strategii AI. Z mojego doświadczenia wynika, że to właśnie one sprawiają najwięcej trudności.


    Zrozumienie wagi wizji i strategii powinno pomóc osobom decyzyjnym w lepszym zrozumieniu AI oraz bardziej świadomym podejmowaniu decyzji i dokonywaniu inwestycji w takich projektach. Jeśli, dzięki zrozumieniu koncepcji modelu AIPB i zaprezentowanych tu treści, kadra zarządzająca będzie w stanie pokierować dalszym rozwojem zaawansowanej analityki w swojej firmie, będę uważał to za zwycięstwo.


    Aby otrzymywać najnowsze informacje i materiały na temat AIPB, a także dołączyć do listy mailingowej, wejdź na stronę https://aipbbook.com.

  


  
    Rozdział 2.

    Wprowadzenie do modelu AIPB


    Sztuczna inteligencja to zbiór koncepcji, narzędzi i technik, który niesie ze sobą olbrzymi potencjał burzenia dotychczasowego porządku i wprowadzania radykalnej zmiany podejścia do dostarczanych produktów i usług. Co do definicji, możemy traktowa ć AI jako wykazywaną przez maszyny inteligencję, którą da się wykorzystywać z pożytkiem dla ludzi (np. do wykonywania zadań, podejmowania decyzji, pomocy innym czy ratowania życia). Kilka szczególnie przydatnych i zaawansowanych zastosowań sztucznej inteligencji to: pomoc osobom niewidomym i niedowidzącym (http://bit.ly/31vKTmP), wspieranie diagnozy schorzeń układu krążenia czy przewidywanie czynników ryzyka (http://bit.ly/2KdmflG) na podstawie skanów siatkówki oka.


    Stworzenie i wdrażanie wizji oraz strategii AI kierowanej zasadami modelu AIPB odgrywa niezwykle ważną rolę w innowacyjności z zakresu sztucznej inteligencji, jeśli chcemy, by takie projekty były korzystne zarówno dla firm, jak i dla jednostek. Oczekuję bowiem, że taka innowacja przyniesie lepsze wrażenia ludziom i większe sukcesy firmie. Model oraz informacje przedstawione w tej książce przeznaczone są dla wszystkich przedsięwzięć celujących w zyskowne dostarczanie wysoko wartościowych produktów opartych na AI.


    Ten rozdział skupia się na wprowadzeniu modelu AI dla Ludzi i Firmy (AIPB) oraz bardziej ogólnego Modelu dla Ludzi i Firmy (ang. People And Business Framework, FPB), który stanowi jego podstawę. Szczegółowo omawiam w nim wszystkie zalety modelu AIPB i pokrótce opisuję inne komponenty, które w sposób warstwowy można do tego modelu dobudowywać, m.in. estymacje i oceny, metodologie i rezultaty. Tymi elementami zajmuję się jednak dokładniej w kolejnym rozdziale.


    Warto mieć na uwadze, że w dalszej części książki posługuję się skrótowo słowem „produkt”, mając na myśli wszystkie przedsięwzięcia, produkty, usługi czy rozwiązania z zakresu AI.


    Ogólny model innowacji


    Model AIPB jest szczególną wariacją bardziej ogólnego modelu innowacji FPB, którego jestem autorem. FPB jest bardziej uniwersalne, ponieważ możemy zastosować je do dowolnej formy innowacji czy wschodzącej technologii, np. Innowacje dla Ludzi i Firmy, Blockchain dla Ludzi i Firmy, IoT dla Ludzi i Firmy, Robotyka dla Ludzi i Firmy.


    Model FPB składa się z celu, zysków i komponentów, jak widać na rysunku 2.1. Cel, zyski, struktura i podejście w modelu AIPB odróżniają go od innych.
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    Rysunek 2.1. Model dla Ludzi i Firmy (FPB)


    Jak widać na ilustracji powyżej, celem FPB jest innowacja, której sercem są ludzie i firma, a planowanym zyskiem lepsze wrażenia ludzi i większy sukces firmy. To myśl przewodnia. Wkrótce szczegółowo omówię zalety tego modelu, które sumarycznie ujęte są w bloku „Korzyści”.


    Częściami ogólnego modelu, które zostały dopasowane do specyficznych potrzeb AI i całego modelu AIPB, są: komponent ekspertów (np. specjaliści data science i inżynierowie uczenia maszynowego), zestaw ocen AI oraz charakterystyczne dla AI szczegóły dotyczące różnych elementów komponentu metodologii (m.in. tworzenia wizji i strategii AI), a także niektóre rezultaty (działania wynikające z zebranych obserwacji, ulepszona inteligencja, automatyzacja). Model Blockchain dla Ludzi i Firmy zostałby podobnie wzbogacony o elementy typowe dla każdej innej dziedziny, takie jak eksperci z zakresu kryptografii, odmienne oceny, a także o inną wizję i strategię oraz charakterystyczne dla siebie rezultaty. Reszta będzie wspólna dla wielu modeli. W dalszej części książki będę się zajmował wyłącznie AIPB, ale zachęcam, by pamiętać o modelu FPB, który może zostać uogólniony, by służyć różnym formom innowacji technologicznej.


    W telegraficznym skrócie: AIPB to model do pracy z innowacją opartą na sztucznej inteligencji. Ten model ma kreować lepsze wrażenia ludzi i większy sukces firmy poprzez swoje specyficzne rozumienie wartości (cel, zyski i najważniejsze czynniki różnicujące). Wymaga on uczestnictwa ekspertów współpracujących w ramach specjalnego procesu (oceny i metodologii) w celu dostarczenia pożądanych rozwiązań i wyników.


    Pseudokomponent korzyści AIPB


    Być może zastanawiasz się, dlaczego dołączyłem do modelu pseudokomponent korzyści. Zwykle zalety modeli przedstawiane są przy ich wprowadzaniu czy nauczaniu, ale nie stanowią ich części. Powodem, który mną kierował, jest to, że podobnie jak cel tego modelu, zyski stanowią o jego zasadności. Innymi słowy, korzyści są jednym z powodów jego wykorzystania. Po co zapamiętywać jakiekolwiek informacje na temat modelu czy podejścia, jeśli nie jesteśmy w stanie przypomnieć sobie, po co w ogóle go stosować czy jakie korzyści może on przynieść?


    Zanim zagłębimy się w szczegóły korzyści AIPB, zajmijmy się przez chwilę sztuczną inteligencją i uczeniem maszynowym oraz związanymi z nimi podejściami. Możesz znać już CRISP-DM, powszechny schemat eksploracji danych, data science i uczenia maszynowego. Ja stworzyłem własny schemat procesu, który nazywam modelem procesowym GABDO AI i który przedstawiam poniżej na rysunku 2.2, a szczegółowo omawiam w dodatku B.
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    Rysunek 2.2. Model procesowy GABDO AI


    Większość modeli procesu w uczeniu maszynowym, również powyższy, pomijają pracę, która powinna zostać wykonana u podstaw, czyli zbudowanie i rozwinięcie wizji i strategii AI czy uczenia maszynowego. W najlepszym razie te modele wskazują na wagę zadawania sobie właściwych pytań w celu określenia celów i szans. Większość dyrektorów, prezesów czy kierowników, z którymi rozmawiałem, miała naprawdę duże problemy ze stworzeniem realnej wizji i strategii AI czy choćby próbą znalezienia początkowego punktu odniesienia. Nie byli oni szczególnie zainteresowani taktycznymi czy implementacyjnymi detalami procesu uczenia maszynowego wyszczególnionymi w CRISP-DM czy GABDO i mieli w tym rację. Moim celem kiedy pracowałem nad AIPB było zaadresowanie braków właśnie w tej początkowej pracy u podstaw. Model, który przedstawiam, jest na nie odpowiedzią i mam nadzieję, że się o tym przekonasz.


    Istniejące modele i brakujące elementy układanki


    Do modelu AIPB można podejść poprzez porównanie go z istniejącymi podejściami biznesowymi czy metodykami wytwarzania produktów. Istnieje wiele popularnych modeli stosowanych do wspierania procesu tworzenia strategii biznesowej, maksymalizowania szans powodzenia projektów czy ułatwienia wdrażania innowacji. Dzielę je na poniższe kategorie (przy użyciu wskazywanych przeze mnie metod), które w dalszej części książki będę nazywał kategoriami procesu AIPB:


    
      	Ocena (np. analiza rozbieżności, analiza kompetencji).


      	Tworzenie idei i rozwijanie wizji (np. myślenie projektowe, burze mózgów, metoda 5 Why).


      	Strategia biznesowa i produktowa (np. analiza SWOT: mocne strony, słabe strony, szanse, zagrożenia, analiza strukturalna sektora, analiza kosztów i korzyści).


      	Harmonogram z uporządkowanymi priorytetami (np. koszt zwłoki, priorytetyzacja CD3, model Kano, krytyczność kontra satysfakcja).


      	Zebranie wymagań (np. myślenie projektowe, warsztaty).


      	Projektowanie produktu (np. myślenie projektowe, projektowanie UX, projektowanie skoncentrowane na człowieku).


      	Dostarczenie produktu (np. agile, kanban, GABDO, ciągłe dostarczanie [CD]).


      	Ocena, walidacja i optymalizacja produktu (np. produkt o minimalnej funkcjonalności [MVP], prototypowanie, wskaźniki sukcesu, kluczowe wskaźniki efektywności [KPI], testowanie użyteczności).

    


    Wszystkie te kategorie procesów i poszczególne metody mogą być niezwykle przydatne (również AIPB, które w założeniu jest modularne), ale wiele z nich ma braki, które AIPB chce zapełnić. Te niedociągnięcia dotyczą:


    
      	braku orientacji na cel lub braku skupienia się na pytaniu „dlaczego” (w zamian: skupienie na szczegółach, pytaniach „jak” i „co”);


      	koncentracji na firmie (zamiast skupienia się na ludziach);


      	zawężenia grupy uczestników (obejmują jedynie wąską grupę uczestników i wyimek wiedzy dziedzinowej);


      	fragmentaryczności (skupienie się na podzbiorze zagadnień ze znacznie większego procesu);


      	przywiązywania dużej wagi do dokumentacji (wypunktowane listy, tablice i mapy myśli);


      	braku potrzeby współdzielenia zrozumienia i koncepcji (nie dążą do zbudowania wspólnej wszystkim interesariuszom wizji);


      	deterministyczności (założenie, że o wszystkim będziemy wiedzieli z wyprzedzeniem i zawczasu to zaplanujemy);


      	liniowości (budowanie rozwiązań na podstawie linearnego procesu czy zbioru następujących po sobie kroków, które mają zapewnić rezultat końcowy).

    


    Model AIPB odnosi się do wszystkich tych niedociągnięć, ponieważ jest modelem nieustannie zadającym pytanie „dlaczego”, skoncentrowanym na ludziach i firmie. Jest też zuniwersalizowany, holistyczny, ceniący współpracę i interakcje. Dzięki temu ten model innowacji naukowej jest w stanie przynieść wiele korzyści.


    Korzyści z AIPB


    Moim podstawowym celem w tworzeniu AIPB była pomoc Czytelnikowi w zrozumieniu, jak zbudować wizję i strategię AI, wykorzystać sztuczną inteligencję w realnych przypadkach użycia i wreszcie wdrożyć swoją strategię sztucznej inteligencji z jak największym sukcesem. Jak przekonasz się w dalszej części książki, model AIPB pozwala także zidentyfikować luki i planować realizację kolejnych inicjatyw związanych z AI dzięki dostarczaniu narzędzi do kluczowych ocen projektu odnośnie do gotowości, dojrzałości i innych istotnych elementów projektów AI.


    AIPB ma przewagę nad pozostałymi propozycjami, ponieważ oferuje następujące korzyści:


    
      	skupienie na celowości i pytaniu „dlaczego”;


      	skupienie na ludziach i firmie;


      	uniwersalne i całościowe podejście;


      	dążenie do zrozumiałości;


      	poleganie na nauce.

    


    Przyjrzę się teraz uważniej każdej z tych zalet i spróbuję wskazać, jak przyczynia się ona do zbudowania trwałych podstaw innowacji z zakresu AI. Te pomysły będą się przewijać także w kolejnych rozdziałach tej książki.


    Celowość


    Tradycyjne podejścia do rozumienia rynku i szans zakładają wstępną analizę rynkową, ale będę się upierał, że poleganie na analizie rynkowej (czyli analizie rynku na podstawie zarówno danych historycznych, jak i bieżącej sytuacji, nie wyglądając w przyszłość) nie przyniesie dużej innowacji. Konsumenci rynku nie wiedzą, czego chcą, a same dane rynkowe dostarczą jedynie informacji na temat status quo.


    Steve Jobs doskonale zdawał sobie z tego sprawę i z uporem budował produkty z funkcjonalnościami, o których ludzie nie wiedzieli, że ich potrzebują, dopóki nie dostali ich do ręki. Jak Jobs i inni jemu podobni to robili? Dzięki zrozumieniu problemów i potrzeb, czyli zrozumieniu, po co komuś dany produkt. Polecam zatem koncentrować się na rozpoznaniu problemów i potrzeb. To właśnie stanowi drogę do prawdziwej innowacji i tworzenia naprawdę doskonałych produktów.


    Każdy w organizacji powinien rozumieć i podzielać powody wdrażania innowacji z zakresu AI. W wielu przedsiębiorstwach ludzi i jednostki motywuje się do pracy poprzez stawianie celów i wprowadzanie wskaźników efektywności. Prawdziwa innowacja wymaga jednak inspirującej myśli przewodniej, wspólnej wizji i powszechnego zrozumienia, niezależnie od celów i nagród stawianych przed konkretnymi osobami czy działami.


    Odpowiedź na pytanie „po co” powinna pomóc stworzyć wizję i strategię, które mogą zmienić się w rzeczywistość. Wiele istniejących modeli, w tym modeli wdrażania AI i uczenia maszynowego, koncentruje się zamiast tego na dostarczaniu wypunktowanych uwag i zapisanych tablic (wirtualnych lub materialnych).


    Oczywiście te podejścia mogą być bardzo przydatne jako wskazówki, ale niestety wiele z nich charakteryzują cechy, których chciałbym unikać. Przede wszystkim nie kładą należytego nacisku na stworzenie wizji czy strategii rozwoju.


    Ludzie i firma


    Większość modeli procesów biznesowych skupia się na ich czysto biznesowej stronie. AIPB kładzie nacisk na perspektywę zarówno przedsiębiorczą, jak i ludzką. To ludzie bowiem są niezbędni do powodzenia każdego przedsięwzięcia czy produktu. Tę myśl będę rozwijał dalej w książce.


    Niektóre modele i firmy zaczęły zwracać na to zjawisko uwagę i stąd popularność haseł takich jak klientocentryczność czy przyjazność klientowi. Niektórzy twierdzą nawet, że żyjemy w epoce klientów. Takie myślenie to wielki krok naprzód, ale AIPB przychodzi tutaj z pomocą jeszcze w dwóch kwestiach.


    Po pierwsze, nie każda osoba, która docenia wartość produktu, to jego klient. Ludzie mogą być też użytkownikami czy życzliwymi komentatorami. Poza tym samo słowo „klient” sprawia, że wyobraźnia do każdego produktu dodaje metkę z ceną. Zastąpmy je więc może słowem „człowiek” czy „ludzie” — niech produkty będą ludzkie, a nie klientocentryczne. To właśnie postuluje model AIPB.


    Po drugie, ludzie i firma to nie są wykluczające się możliwości, a relacja między nimi to nie gra o sumie zerowej. Jednostki i przedsiębiorstwa mogą mieć odmienne cele, które jednak zwykle można osiągnąć jednocześnie. Dobry produkt powinien spełniać oczekiwania zarówno rynku, jak i ludzi, a model AIPB wskazuje, jak to osiągnąć. Ten model nie uczy, jak osiągać sukces w jednym kosztem drugiego. Pokazuje, jak stworzyć wizję i strategię dla obu.


    Uwspólnienie i całościowość


    Większość modeli dla biznesu i innowacji obejmuje ograniczoną liczbę ludzi, a co za tym idzie — ograniczony zakres posiadanej przez nich wiedzy i ekspertyzy. Często podejścia te skupiają się także na jednym procesie bądź podzbiorze procesów stanowiących część większej całości. AIPB odróżnia się od nich uwspólnieniem i całościowością spojrzenia, które pozwala wykształcić solidne i nastawione na współpracę podejście do innowacji. Przyjrzyjmy się teraz tym dwóm aspektom modelu AIPB.


    AIPB jest podejściem uwspólnionym pod tym względem, że wymaga, aby wszystkie osoby z odpowiednią wiedzą współpracowały podczas kolejnych faz AIPB, a nie tylko kadra kierownicza i dyrektorzy poszczególnych departamentów. Dobrzy menedżerowie mają wiele do zaoferowania pod względem wyznaczania kierunków działań, strategii czy podejmowania decyzji, chociaż mogą błądzić w zakresie szczegółowej wiedzy wymaganej w niektórych obszarach, jak choćby w kwestii bilansu kluczowych zagadnień i ryzyka, które należy wziąć pod uwagę. Mając to na względzie, należy dążyć do tego, by w działania zaangażowane były odpowiednie osoby, niezależnie od ich pozycji w organizacji. Nie można przy tym jednak ujednoznaczniać pojęć współpracy i konsensusu, o czym wkrótce będę mówił szerzej.


    Niektóre z wymienionych wcześniej modeli zakładają, że w pewnym momencie zbierze się grupa osób dysponująca całością kompetencji niezbędnych do wdrożenia tego modelu (np. wypełnianie kanwy w modelu Business Model Canvas). Jeszcze inne rzeczywiście podkreślają konieczność międzydziedzinowej współpracy i sugerują typy postaci, które należy zaangażować, ale skupiają się wyłącznie na kilku aspektach całościowego procesu innowacji.


    AIPB identyfikuje pięć grup aktorów niezbędnych w firmie korzystającej z modelu wdrażania innowacji: menedżerów, projektantów, budowniczych, testerów i naukowców. Obrazuje to rysunek 2.3.
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    Rysunek 2.3. Eksperci AIPB


    AIPB jest także modelem całościowym. Zamiast pochylać się nad pojedynczą fazą czy kilkoma fazami procesu innowacji, AIPB patrzy na cały ten proces od początku do końca. Ponadto model AIPB obejmuje także poniższe komponenty, kategorie i fazy, którym towarzyszą metodologie oraz oczekiwane rezultaty. Rysunek 2.4 prezentuje trzy komponenty składowe kategorii oceny, a rysunek 2.5 pokazuje fazy i rezultaty kategorii metodologii.
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    Rysunek 2.4. Komponenty kategorii oceny AIPB
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    Rysunek 2.5. Fazy i rezultaty kategorii metodologii AIPB


    Moim zdaniem model wdrażania innowacji musi obejmować wszystkie te komponenty i fazy, aby można go było nazwać całościowym. Dobrą analogią do biznesu będzie tu kierownictwo wykonawcze w firmie, czyli zarząd. To zarząd kolektywnie ma za zadanie utrzymywać szerokie i całościowe spojrzenie na firmę pod względem finansów, działalności operacyjnej i innych aspektów. Ma też analizować te wnioski w perspektywie czasu, czyli pogłębiać zrozumienie obecnego stanu organizacji, jej historii i przyszłości (m.in. celów, inicjatyw, inwestycji i strategii).


    Podobnie model AIPB oferuje całościowe spojrzenie na proces innowacji, włącznie z kierunkami, jakie powinien obrać (wizja i strategia), monitorowaniem bieżącego stanu i planowaniem na przyszłość. AIPB jest w stanie czerpać i współgrać z innymi podejściami tam, gdzie może to przynieść korzyści. Model ten ma być modularny i nienachalnie preskryptywny w tym sensie, w jakim dyrektor technologii firmy nie narzuca programistom, z jakiego rozwiązania do ciągłej integracji mają korzystać.


    Jasność


    Zdolność wyjaśnienia słusznie staje się niezwykle ważna w kontekście sztucznej inteligencji i uczenia maszynowego. Jedno i drugie może być bowiem nieco niejasne zarówno pod względem sposobu działania, jak i znaczenia jego rezultatów. Sprawienie, że sztuczna inteligencja da się łatwo wytłumaczyć, to świetny cel, któremu powinna towarzyszyć jasność rezultatów modelu AIPB.


    Jedną z wad podejść typu Business Model Canvas jest szczególna fiksacja na punkcie uzupełniania tekstu na kanwach i tworzenia list. Zazwyczaj stworzona w ten sposób treść wymaga dalszego tłumaczenia, zwłaszcza tym, którzy nie uczestniczyli w jej tworzeniu lub są z nią mniej zaznajomieni. Wydaje się mało prawdopodobne, by osoba, która nie była częścią procesu tworzenia planszy, była w stanie określić, czy zrozumie jej treść, wartość i implikacje, wyłącznie patrząc na nią. W ramach AIPB tworzone są jasne rezultaty, które mówią same za siebie.


    Przywiązuję niezwykle dużą wagę do odpowiedzi na pytanie „dlaczego” w większości kwestii, a także do tworzenia strategii rozumianej i podzielanej przez wszystkich interesariuszy. Uważam też, że rezultaty modelu innowacji powinny wspierać ten proces w jak najbardziej przejrzysty sposób.


    Naukowość


    AIPB koncentruje się na nauce, ponieważ dotyczy materii najnowocześniejszych, innowacyjnych i rodzących się, takich jak sztuczna inteligencja czy uczenie maszynowe, a jego dziedzina ze swojej definicji jest eksperymentalna i eksploracyjna. Ma to znaczenie, ponieważ ta branża opiera się na statystyce i prawdopodobieństwie, czyli pewnych formach niepewności. Oznacza to, że cały proces dookoła planowania i wykorzystania technik AI jest w znacznym stopniu niedeterministyczny, a co za tym idzie: najlepiej reprezentują go koncepcje naukowe i procesy charakterystyczne dla metody naukowej.


    Pod jakim względem jest to zaletą modelu AIPB? Jest to korzyść z uwagi na możliwość zarządzania oczekiwaniami. Konkretnie — dzięki temu łatwiej postawić realne oczekiwania wobec projektów AI. Istnieją prawa i twierdzenia dowodzące, że kwestie takie jak najlepszy algorytm, dokładne dane, najlepsze zestawy danych i najlepsza wydajność modelu nie będą znane z góry. Tworząc AIPB, byłem tego świadom, więc ten model ma na celu właściwe określanie oczekiwań wobec projektów AI.


    Podsumowanie


    Według mnie celem innowacji jest przynoszenie korzyści zarówno ludziom, jak i firmie na nowe i skuteczne sposoby. Do tego celu można dojść dzięki stworzeniu i wdrażaniu opartej na technologii wizji i strategii dotyczącej realnych rozwiązań materializujących zyski. Ponadto zbudowanie podzielanej i rozumianej przez wszystkich zainteresowanych wizji jest bezcenne, tak jak właściwe zarządzanie oczekiwaniami. Istniejące do tej pory modele biznesowe mogą nie przynieść w tej dziedzinie spodziewanych rezultatów ze względu na ich braki opisane w tym rozdziale.


    Modele FPB i AIPB reprezentują niepowtarzalne i rzetelne podejście do innowacji, skupione na korzyściach dla jednostek i firm, zapewnianych poprzez kreowanie lepszych wrażeń ludzi i większych sukcesów przedsiębiorstw. Model AIPB wypełnia luki, z powodu których cierpi większość obecnych modeli biznesu oraz innowacji, i jest szczególny pod względem swojej myśli przewodniej (ludzie i firma), zysków oraz czterech bazowych komponentów, o których będzie mowa w kolejnym rozdziale.

  


  
    Rozdział 3.

    Podstawowe komponenty modelu AIPB


    Ten rozdział będzie dalej rozwijał wskazówki odnośnie do tego, jak wprowadzać innowacje przy użyciu AIPB, w celu wykreowania lepszych ludzkich wrażeń i większego sukcesu firmy. Jak pamiętasz, model AIPB składa się z myśli przewodniej, komponentu zysków i czterech podstawowych kategorii. Rysunek 3.1 stanowi krótkie przypomnienie.
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